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CYRK 
Sensacyjny Jromat w 3-cia <czętdack. V rotl tytułowej cddowny Koń „EMIR* 

i. I Naii program: „13 pensja nrcywesoła forsa z tera
źniejszego życio arzędni-
kóu* ze znenym z polskiej 

estraty kabaretowej 

Romualdem 
Gierasiriskim 
w roli ty igłowej. 
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wkrótce 
Poszególny 
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Adroiaisłfoc}* Drakami (Wapaeawk* ar. o») przyjmoje 
agtoa^eni* A&t<m katffcf** d 0 *•** M stycznie t. b. 

S N 

Państwowy Uri^i Zł>oźowj w Białymstoku, 
dl. wirtzerske ha Jft 

f̂aBMa^kufe 7-miu urzcoktikow., władających polskim językiem 
i obznajmianych z buchaltenją i rachubą. 

.'Ttrłonia należy składa* do biarm Okręga z krótkim życiorysem 
i świadectwami. 207 -*-~ r—^̂  * 

na dzisiefazefs posiedeenia za po
trzebne niez»łoezne aehylenic 
i/9t*a>, ©granicząja.eyeh prawa ko-
Wet zarncź«yeh i nieraa^eźjiyeh « b. 
Konarcsówec-

Zagospodarowame gruntów. 
(Tel. spec. kor. .Dr BśaO 

WARSZAWA. 20.1. 
Rada mlnlsirów na po«łedzeri« 

•czorejszem ueh»o!Wa projekt o-
stavy o zagospot>aro«efiio grantów. 
leźaryrh odłogiem » złemioeh 
\rsehodnieh. 

(Tri 
Sądy óoriint. 
W?, kor „Dz BJaf.") 

S«jm. 
fTel. spec. kor .Dz Bial.*) 

WARSZAWA 20. 1. 
Jfł dzisiejłzcm Posird^cnla Sej-

Vna poaeł Zi^mięcki »m6ii mterpe-
lacK * spro»rc powickbzenlo łkzby 
0Odxlo «rocv urzędniKów pfiftitwo-

0 prawa kobiet. 
flr\ tpre. kor, .bz. Btał") 

WARSZAWA 20.1. 
Keroitja prownieza Sejma pod 

•newodniettKW d̂ ro rtorkn oin»ł« 

WARSZAWA 19.1. 
Rodo ministró* postanowiła 

przedłożyć moc prawo o sojdoch do
raźnych jeszcze na pół roka, Hezoe 
od dnia 1 latcflo r. b. 

Wykrycie nadużyć. 
'Tcl spec. kor. „Uz. Blał') 

WARSZAWA 19.1. 
Pr^ykrr irrai^nic wywołała wia

domość o wykryt in nodaij^ w je
dnej z iwirrdz w okolley Warsza
wy.-

Oto kierownik robót pułkownik 
inźynterjl pobierał z kasy zaliczki 
nn koppo mmrrjałów. 

• Przy rewizji ^twłrrdzono brak 
tych matrrjołów 

i'qłko»?nlka areMtoweno 

Francuzi w Warszawie 
<Td. spec. kor. .Dz. Ślal.") 

WARSZAWA 20.1. 
Spółka Irencasła kopiła w Wai> 

ssawie przy al. Bagatela nr. 13 1 lc 
dwa domy za cenę pół mlljona 
franków. 

Domy te przed wojna oceniano 
na 200,000 raMł. 

Ubśkawtatiea 
(Tel. spec. kwr. .Dz. Błał.") 

WARSZAWA 20.1. 
Kaczelnfk Państwa podpisał oM 

a2asXawienia szeregowców straiy 
kolejowej Grabowskiego, Scchoekic-
go i Ciesielskiego, skazanych za 
kradzież opon samochodowych no 
karę śmierci przez rozstrzdaftie. 

Karę te zamicjilono im na cztery 
lata ciężkiego wiezienia, t 

5trajk zecerów. 
ael . spec. kor. „Dz. Błał,") 

POZNA- 14.1. 
Pracownicy drakarń tutejszych 

zożqdall podwyżki płac od>K) flofioo 
procent i zastrajkowolL 

Z tego powoda nie wyszły dzisiaj 
dzienniki polskie i niemieckie. 

5trajk w Karwinie. 
(Teł. spec. kor. .Dz. Bia|.') 

KRAKÓW 20. 1. 
Strajk w kopalniach wegio w za

głębia ostrowskitm i knrwlnskiem, 
okapowanych przez czechów! trwa w 
dalszym clogo. 

Górnicy polacy oSwiodczyll sie w 
Karwinie zo zoal«hanletn Grajku i 
powrócili do prat^. W tert ł sposób 
40 proc. górników strajk por tac i ło. 

Władze czeskie chciały przy po
mocy wojsko czeskiego zmusić re
sztę górników do pracy. Wolsko 
oświadczyło, źc przeciw robotnikom 
nie wystopi i wywiesiło czerwone 
llagl. 

W Karwinie grozi zalanie kopalń 
przes wodę, gdyż pompy7 z powoda 
strajka so nieczynne. 

Mowy prezydini' 
(Tel jpec. kor. » D Ł Biał.") 

PARYZiao.l(. 
Nowy prcicydrnt Republiki frati-

<askiej, Dechancl, abejmie urząd do
biera z dni<rm 17 latego. 

Do tego czasu arzędowoć będzie 
Poinciirre. 

Prezydent gabineta, Clemencean. 
jak zwykłe przy zmianie prezydenta. 
podał się do dymisji. 

Komunikat bolszewicki. 
(Tel. sp. kor. ^••Biał.") 

H ^ A f f i i A W A , 20.1 

czerwonej armjl ogłasza, że toczą. 
się zacięte walki w rejonie Rzcżycy 
ł w rejonie Aozyrze w poMiżn Pie
czy. 

tai NM n mu. 
, Wojska nasze tajmajtfj Prasy 

Krółewskie, pozostałe części wielko
polski i Pomorze weiiłag piana na-
stępającego: 

i-szy dzień: 17 stycznia o o. 6-cj 
rano wojska polskie przekraczają 
granicę i obejmuje, te pankty. o któ
rych wspomnieliśmy wyżej; 

2-i dzień: 18 stycznia o a. 12-ej 
majo oddziały pałk> Skrzyńskiego 
wkroczyć do Torunie, a Jednocześ
nie maj<i zajłjć Brodnicę I Nidzbo-
rek (Laatenbarfl) na Mazowsza. 

3. 19. b. m. objęcie Nowego Aiosta 
(Weumark) w Prasach Królewskich. 

4. 20 b- m. o g. 4 gen. Dowbór-
ttuśnieki obejmie we władanie pol
skie Bydgoszcz, a oddziały ormji 
pomorskiej zejme. także m. Wą
brzeźno (Brisscn). * 

3. 2i-go stycznia planowany jest 
uroczysty wjazd gen. Hallera ze świ
tę do Toranla. W okolicach Wło
cławka przyuczy się do gen. Halle
ra grapa posłów. Haller złoży u pom
nika Kopernika wieniec w imieniu 
armjl polskiej. — Posuwając się da
lej wojsko polskie o godz. 6 rano 
wejdzie do Chełmży i do Radzynia 
(Reden). 

6. Dn. 22, w rocznicę powstania 
styczniowego wojska polskie o g. 4 
po pol. wkroczę, do twierdzy Chełm
ża. 

7. Dn. 23, o fl. 3 pop. w dalszym 
datre do twierdzy postępowania 

Gradzledrklcj 
8-go dnie pa tygodniowych mar

szach będzie wypoczynek. Nozajatrz 
z os 

9-go dnie opfrocjl, 25-go stycznie 
nastąpi przejście przez Wisłę pod 
Grodzla,dzcm r zajęcie aa przeciw
nej stronie Wisły Nowego ttlaste 
(Neanborga). 

10. — 26-go wojsko posuwają się 
dalej no zachód bez zajmowania 
znaczniejszych miast. 

11. — 27-go objęcie Gniewa (fle-
wel). 

file:///rsehodnieh
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kiś*Teatr 

- Ąiły^pr^s^hnrj włoafctr 

Dramat 7 życia Arystokracji w o cz. wedłóą, głośnego promesa hr. rterji Tarnowskiej 

* .̂ i!£"£J P»nnro«kn Rortini B r * ara 
ehwycaioca piękność 

FrancesKa Bcrlinl - : ^ f 
12 — 28 go dr.l>zy wymarsz i 

zajmowr.nie rercno\r. 
13 — 29-co zostanq objęte dwa 

znaczniejsze miasto ,. StarogrciJ i 
Tczew. 

14. — 30-go leży w pianie obję
cie m. Sknrszewe (SchocnaicB). 

15. — 31-40 wchodzą nasi do 
Kościerzyny (Berent). 

] * . — i-go obchodzimy dalej na 
zachód granice państwa gdańskiego 
i dalej obejmojeray przcsnajjrk pol
ski pomiędzy Niemcami a Gdań
skiem. Zejmajem^Kertazy. 

17. — 2-go lutego dalszy rach 
ka północy, aby nazajatrz. 

I*. — 3-go latrgo dotrzeć do 
brzegó\r zatogi gdańskiej aa północ 
od Sojoi, w okolicy Gdańska zająć 
Wejherowo <Ne«stedt). 

Wreszcie w ostatnim dnia akcji. 
19. - - •* latrgo formacje nasze 

stanę w Packu. docierają do Bałty-
ka i •bcjmu;e cale polskie wybrzeże 
morskie. 

Droga daleka i żmudno. BILzko 
300 kim. odległośd powietrznej ma
my do przebycia. Zobaezyrrry. jnk 
się cikladoć będą, wypadki. 

V każdym razie. 

Długi 
przedwojenne. 

Wobec dokonanej rotyfiiacji i o-
czekiwanego wejścia w życic trak-
tata pokojowego, będzie masioła 
wkrótce zapaść decyzja chtaieczna 
w sprawie otworzenia (Jrzeda Kont
roli | Kompensacji dla regalacji 
prywetnyeh dłagów przedwojennych 
między obywatelami Polski a Niem
cami. Zgodnie z brzmieniem trakta-
ta, Niemcy winny być zawiadomio
ne o powołania (Jrżrda do życia w 
terminie miesięcznym od dnia osta-
t-cznrj ratyfikacji traktat.]. 

Sprawę, otworzenie (Jrzędc Kon
troli i Komrensacji regalnje zasad
niczo Art. 296 Traktato. stosownie 
do którego Urząd może być stwo
rzony na znsadzk- jednostronnej 
decyzji Polski, iako Mocarstwa 
Sprzymierzonego. Należy więc osta
tecznie wyjaSnić, czy p- wołaoi' ti
rze dn do życia nie wpłynie ujemnie 
no ekonomiczne interesy Polski 1 
na zewnętrzne pryo>atno-prawne sto
sunki jej obywateli 

Do kompetencji tych • urzędów 
należałaby rryjjioc.a długów, będą
cych cynikiem trenzakcji i amów, 
• tory. i wykonanie zostało zawie
szone z powoda wypowiedzenia woj-
rjy, toćzieź nHrżnośn. pochodzące 
od papierów emitowanych przez mo
carstwo nieprzyjreielski^ areszcie 
należności, {-ędfjrr prodoktrm !i-
kwidacji nieprzyjacielskiego stanu 
posiadania. lOddzirlnk zastrzrzonr 
jest prawo ingerrwji orzędów we 
wszystkich wyrodkach, w :którvch 
chodzi o restytcirję praw obywateli 
w ich mrjatk-jfh, udziełoch i t. p. 
wskutek zastosowania rrzez Niemcy 
wyjątkowych zarządzeń wojennych. 

(Ukorzenie fjrzędó*1: spowodowa
łoby szereg następstw prawnych z 
których, jako najważniejsze wyli
czyć nałoży zakaz bezpośredniego 
komanikowonia się pomiędzy stro
nami ».sprawie regulacji wymienio
nych dłagów oroz przyjęcie pricz 
Państwo odpowiedzialności za za
płatę wymienionych długów swych 
ebywateil za wyjątkiem terenów. 

-którr uległy najazdowi lab były o-
kupowone, wreszcie wzajemne per-
Jodycznc bilansowanie sald między 
Państwami 

W celu wszechstronnego oświet
lenia tej tak skomplikowanej spra
wy powołana została przez Ministra 
Przemyśla i Handlu w porozamie-
nia z Ministrem Spraw Zagranicz
nych osobna komisja, w skład któ
rej weszli rzeczoznawcy, przedsta
wiciele świata przemysłowego 1 han
dlowego, tudzież reprezentanci zain
teresowanych Ministerstw. 

Z metnurjala. opracowanego 
przez Komisję na zasadzie brzmie
nia poszczególnych artykałów trekta-
ta, tadzieź na zasadzie opinji fa
chowych kół przemysłowych i hand
lowych . wynika, że Decyzję co do 
otworzenia Grzęda Kontroli i Kom
pensacji należy azaleźnte do wyja
śnień co do szerega wątpliwości wy-
sawających się z interpretacji trekta-
ta Do tych, jako jedna z najpoważ
niejszych, należy sprawa zastoso-
welności Urzędów do Zjednoczonej 
Polski, czy też do jej poszczegól
nych dzielnic; sprawa ta ściśle wio
zę się bowiem z astaleniem począt
kowej chwili staną wojennego mię
dzy Polsko, a Niemcami. Co się ty
czy t zw. Królestwa Kongresowego 
to jesnem jest. iż dzień 1 sierpnia 
jest początkiem staną wojny z Niem
cami ze względu na ówczesna pra
wnopolityczna przynależność; tego 
terena do b. Cesarstwa Rosyjskie
go. W Innych warankaeh pozostają 
dawne zabory austrjecki I praski. 
Pierwszy w ciąga dłazszego okresu 
wojny wchodził w skład Mouorchji 
Aastro-Węgierskiej, która, która 
jednakże przestała istnieć przed 
podpisaniem traktata. a mianowicie 
w listopadzie 1918 roka,- ten termin 
jest początkiem samodzielnego by-
t.j prewno-państwowego Galicji i 
Śląska Cieszyńskiego, a więc po
czątkiem zerwania stosunków z da
wna Aastrja., Sprawa całego tery-
torjam sabora praskiego nie może 
być trektowana jenolicie Z konie
czności pomijając narazić sprawę 
ziem o których przynależności roz
strzygnie plebiscyt, pozostała część 
obszara podzielić należy na dwie 
grapy. Pierwsze 27 gradnia 19 r. 
samorzatnyn ruchem wyzwoliła się 
z niewoli i stwierdziło swa przyna
leżność do zjednoczonej Polski. 
brafja aczkolwiek niepołqczona je
szcze z Polska wskatek opóźnienia 
ostatecznej ratyfikacji traktat.]. 

Z przytoczonych danych jasnem 
więc Jest z Jaka. ostrożnością, będzie 
masiała być powzięta decyzja, aby 
nrzędy w razie Ich otworzenia nie 
wytworzyły różnić między obywate
lami różnych dzielnic w ich zewnę
trznych stosankach ekonomicznych; 
skutek taki byłby sprzeczny z drże
niem czynników państwowych i spo-
łrr-znyeh, ' Jo stopniowego prze
kształcania trzech byłych zaborów 
w organizm jednolity. 

K. B o g a c k i . 

[«ltJt! Ilłlitrzj. 
Ha Cirohy Żołnierzy Polskich w 

rJiiJłymstoku złożył • p. Szapir ł a 
zarz w bowództwir Żandannerji 
Wojskowej 200 marek. 

Zaiste piękne to zrozumienie dla 
naszych bohaterów, którzy z powo*-
da ran, odniesionych na polu chwa
ły, zmarli w tutejszym Szpitala Za
łogi. 

Na Krańca parku .Trzeciego 
Maja* obok szosy założono cmen
tarz, rtn którym rhowa się tych. 
którz" zmarłl ią Wlasnoić I Wol-
noić Polski. 

Nłe wqlplmy. że z wiosna, gdy 

pocznie badzić się1 do życia cała 
natura, zazfeleni się i zakwitną, po
la i lasy, że wówczas nie zabraknie 
ochoczych rqk, by groby naszych 
kochanych wojaków, znajdujące 
się obecnie w smutnym stanie, przy
prowadzić do porządku, dając tern . 
wyraz należytej czci i szacanątr, o-
rp* zrozamicnie, dla naszych pole
głych żołnierzy. ' 

Niech będzie dla nas ten zaką
tek ziemi, gdzie spoczywają Cj>któ-

Yym zawdzięczamy noszą Wolną P 
Niepodległą Ojczyznę zawsze dro
gim — i otaczajmy j o po wsze 
czasy należyta, opieką. 

AndraeJ Gibowaki. 
^Źomictż PplskiL 

Sztandar pułku 
Biatostęckiego. 

W Liście do redaktora B. Filipo
wicza pisze ppałk. Pasławski, do
wódca białostockiego pałku strzel
ców: 

.Pan gen. Szeptyckl, otreyma-
wszy z Warszawy jeden sztandar do 
swojej dyspozycji, wręczył Q« na-
szema pałkowi gnła 22 hradnle 
i<rT9 r. na przyczółka mostowiym w 
Borysowle. Spotkało zatem nisz 
pałk wyróżnienie znokoraite wobec 
innych oddziałów, które damą prze
jęło nasze szeregi. 

.Jednakże sarn sztandar, jako 
wyrób «ojenny i nieco pośpieszny, 
posiada pewne braki, które pjotrze-
ba będzie azapełnlć. Przedcwszy-
stkiem brak ma tok zw. gwoździ z 
napisami I -szarf oznz drzewie nie 
jest przepisane. 

.Aby nledokłodność te dsanąś' 
rozpoczęliśmy jaż w pałka zbiórkę 
srebrnych monet i przedmiotów z 
których sporządzone zostaną gwo
ździe wedłag wzora artysty-raclarza 
st. strzelca Kazimierowskiego. Jed
nocześnie zwrócd się do !\. i. W. z 
prośbą o nadesłanie przepisanego 
drzewie. Prawdopodobnie potrzebne 
też będą i inne azapernlenla. 

. Przcdewszystkiem jednek cho
dzić nie będzie o to. aby uroczy
stość wbljenie gwoździ odbyłe się 
w Biełamstoku. 

.Proszę więc, aby Pen Reda
ktor wpłynął aby akcja w sprawie 
sztandora nie zostaw zaniechoną, 
wiele bowiem w tej sprawie jest je
szcze do zrobienia. 

.Słyszałem, ze b$a w Błał. m-
stoku myśl oprawienia szfzątka 
sztandaru z r! 1863 w drzewie. By
łoby to bardzo piękne i zaszczytne. 

.Ponieważ istotę sztandaru stano
wi płachta, przeto wszystkie te pro
jekty sn do przeprowadzenia. Pro
ponuje więc zainicjowaną przez ks. 
Dziekana ChaleckiegO akcję prown-
wadzić dalej pod hasłem zbiorki na 
szarfy, gwoździe i drzewie. 

.Obecnie pałk Jest na wymarszu, 
ale zrtroz po przybyciu na nowy 
front przyszłe do Białegostoku ofi
cera. który wejdzie z wszystkiemi 
naszemi przyjaciółmi w kontekt w 
tej sprawie komitetu phezkowego". 

• 
Pomieszczamy ten Ust, aby przy

jaciół pałka białostockiego strzel
ców poinformować a stanie sprawy 
standaru. 

Odzież ciepło on ma — ale na
leży ma dać teki sztandar, na jaki 
zasłużył twojem bohaterstwem 1 po
święceniem. / 

T. 

Telegramy do Rosji. 
Oo dnia 20 stycznia 1920 r. od

bywać się będzie normalny rach te
legraficzny między Polską o Rosją 
Północną (ważniejsze miasta: Ar* 
^htogielsk. Aieksandrowsk, Kole, 
KoBdalakcha, Soumski Posad, Wyte-
Qrń) drogą przez Niemcy, Szwecję i 
Norwcgjc. Dopuszczone są telcgra> 
nijl zwykłe i pilne (terminowe) we 
»sxystkich językach earopejskich. 
Telegramy prasowe nn razie niedo- , 
paszczalne. Opłato ka wyraź wynosi ' 
2 v mt 70 fg, względnie 4 kor. 

Telcfremy podlegają cenzurze 
wojskowej w Rosji Północnej i 
przyjmowane będą na odpowiedzial
ność' nadawcy t. j . bez prawo żąda
nia od Zarząd a Poczt l Telegrafów 
zwrota opłat.w razie niedojścta te-
legrama. 

Itltii ilinBiii. 
Z zorganizowanego przed rokiem 

w Warszawie przez p, Marję Ro-
dzlewiczównę oddziała Leaji kobie
cej, który w liczbie 120 os6b'- wy
słano na obronę Lwowa — wróciła 
obecnie po rozwiązania Ledjl do 
Warszawy cstatnia grapa kgjord-
stek w liczbie 36 pod dowództwcan 
pod chor. L. RadowskieJ. Bohater1 

posiadają odznaki honorowe ,OHc-
ta', dyplomy i podziękowania właitz 
za zasłagi, położone dla dobra Ob
czyzny. 

lal Motlilf pili. 
Czytamy w .Rozwoja": 
W Lodzi u Inspektora pracy, p. 

Zagórskiego, zapowiedziano konfe
rencję z odziałem przedstawicieli 
Związku zawodowego .Proca" rady 
okręgowej polskich związków zawo
dowych, z«U,/- chrześcijańskiej 
demokraci. vr'<- ?Y.t\ z alley PaSteJ, 
oraz pr^usia^kieli żydowskich 
związków, w cela pojednania zwlą** 
ków. aby wszelka akcja dla azyska-
nia podwyżek była w przyszłości 
podejmowana za wspólnem poroz»-
mieniem, a to dla anlknięcia roz
bieżności przy opracowywania ogól
nego cennika. 

Przedstawiciele związka z qlicy 
Pastej (komaniści) wspólnie z przed
stawicielami zwlqzków żydowskich. 
wywołali otwtrakc/ę, ż^Jając podda
nia rewizji obecnej omowy, zawar
tej pomiędzy polskiemi Związkami 
zawodowemi a Związkiem fabrykan 
tów przemysłu bawełnianego. 

Polskie Związki zawodowe kate
gorycznie odmówiły . tema żądania, 
aa co Jeden z przedsiawlclcli rady 
komunistycznej z al. Pastej wyraził 
się, że stvir»)u»isko zoj\ te przez poh 
skie'Zwiqzkl zawodowe, które nie 
chce dopaśclć do strajka—może do
prowadzić do walk bratobójczych. 

Widząc, że do źadnago porozu
mienia nic dojdzie, inspektor azneł 
konferencję za zerwaną. 

MLIII m \ kary 
Na skutek niezastosowanie się 

do przepisów i ro^purzgdzeń Alin. 
Sprew Wojskowyc/i co do zareję-
strowoma samochodów, właściciel 
blara technlczno-handlowego Artur 
Szyndler w Lublinie został skazany 
w drodze administracyjnej na grzyw
nę w kwocie (00,000 mk. 
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Jdntjoi mulo. 
RtjcWiwc fale czasa nie zataiły 

Twych krwawych siadów, o niesz-
-. częścią roktf 

uoiad w swej grozie posępnej ża
rn crłj 

C :eźvsz nad nami, i z przeszłości 
rarokc 

^itz lat szeregi kroczysz, widm* 
', " blade, 

'w-okąc ze sobą. jełc całun zagładę. 
Wieleź to razy ciebie przeklineao, 
A z tobq marzeń zdradliwych ponętę 
Za każda świeża z ręki wroga ranę 
Zawsze twe imię wracało przeklęte 
I zamrażało <ywsze swe porowy 
Krzykiem zwątpienia i bojaźni mści-

wejJ 
n. obchodzimy te twem żałobnem 

święcie 
> aj bliższo. z naszych dziejowych pa

miątek, 
1 rycer&kiega rapsoda zamknięcie, 
""ego rapsodu, co jak krwawy watek 
Przebiegał dziejów pogrobowyaa 

kartę, 
Zbrojąc wciąż serca pokoleń aparte, 
boś tx nie przyszedł jako klątwa 

aieba, 
Ani nie spadłeś jak gram niespo

dzianie, 
Lrcz jol duchowe narodu potrzeba, 
V krwawej wypadków wypłynąłeś 

pianie, 
Aby •statnim orężnym protestem 
Zapisać w dziejach niesmiertdae 

jestem'! 

Słowa powyższe, płynące z głębi 
przejętego patrjołycznetn aczacłem 
Verca, jednego z najlepszych synów 
Ojczyzny, natchnionego poety i my
śliciela Adama Asnyka, napisane 
przezeń zostały w 23 rocznicę po
walania w 18*3 roka. 'Jatro Polska 
cale, Polaka ZmartwycJwstaia świę-
eić będzie 37 jaz rocznicę tego, jed-
oega z najsmutniejszych, jednego z 
aajkrwawszycb erapów swej marty
rologii narodowej, Białostoczenie 
po raz pierwszy obchodzić tizieft 
ftt stycznia będą mogli w warankach 
pozwalających już dziś godnie, a 
otwarcie i serdecznie aczcić mę-
częskie zgony i bohaterskie wysiłki 
ojeów naszych i dziadów. Spełniły 
Hę bowiem marzenia ich, Biało
stocka ziemia jedna już, nierozłą-
czoną z reszto Polski stanowi całość. 
Wiek niewoli Jej należy jaz do prze
szłości. hasła KoJcioazkowskJej epoki 
rrzestaryjaż być hasłami tylko, stały 
się rzeczywistością, gdyż jesteśmy 
Jziś jaż synomi Polski — Wolnej, 
zjednoczonej, niepodległej: 

(Iczcijray więc jatrzejsza, rocz
n i e tak. jak nam pouoiosłoać chwili 
itzcić jn każe a okoliczności szczę
śliwe pozwalają, jak dziejowe zna
czenie tej norodo«Kj uroczystości 
wymaga, jak uczucie nasze patrio
tyczne nam podyktuje. Przrdev?szyst-
»iem jednak uczcljmy po ehrzesci-
ioftsku. źałobnem nabożeństwem. 
ramięć poległych na pola chwały 
Dohatcrów powstania Styczniowego, 
^ których każdy umierają^ myślał 
wótczas li o Niej tylko 

. 0 nieśmiertelnej, co w grobowca 
<-zrka 

No odwaleni-kamiennego wieko" 

fint lii IM 
Państwowy Komitet Pomocy dla 

jzic-l dokarmiał wgradnlu 1.119,300 
dzieci, w czrrn w oknęau Wileńskim 
:OY,I*X>, w białostockim 172.300. 

^'adto olo Województwa Pomor-
'lirgo wysłano do Torunia i Byd
goszczy dla 8,a»x) i dla Górnego .ślą
ska i Katowi' d!o 2%fity Ogółem z 
pomocy P. K P [). korzystało 4,1^3 
lnstytacjr * rZ r m . 3.037 kuchen. 
VJ3 ochron, przytułków 1 żłobków 
544 szkół, burs 1 internatów, 60 
świtali. Liczba Komitetów w mk 
siaca grudnia wynosiła 2V> podle
głych 120 biurom lokalnym P.K PD 

W samej Warszawie z produk
tów Amerykańskich korzystało w 
miesiąca grudnia. 3<>,333 dzieci z 
czego 1.200 dzieci w czterech pijel-

•Jacfc mleka, 13,730, w 7 punktach 
odżywczych, 45,783 dzieci w tnsty-
tacjach 329. 

Ogółem z magazynów P. K. P. D. 
w Białymstoka. w •Brześcia, w Cheł
mie, Krakowie. Lwowie. Łodzi i 
Sosnowca wydysponowano dla 173 
komitetów (»43,500 dzieci) mąki 
1893 toon. mleko 980, fasoli 931. ry
za 478, tłaszcza 344, cakra »48 i 
kakao 60. Reszta komitetów dla po
zostałej liczby dzieci otrzymała żyw
ność w poprzednim miesiąca. Oprócz 
żywności P. K. P. D. wyda: dotych
czas tkanin i ręczników wartości 8 
mfljonów 122 tysięcy 401 mkMf. 

WOJNA. 
Kamanikat Sztaba Generalnego 

z dn. 20.1 r. b. 
Pront LUcwako-BUtoraakf 

Oddziały nasze dokonały u-
dałego wypadu na wschód i 
północ od Lepla, biorąc jeńców 
i zdobycz wojenną. 

Patrol ułański rozbił p ^ -
cówkę bolszewicką na wschód 
od Kapicewicz. 

Frant Wołyński. 

Spokój. 
Rawtndykicta d e m pwlaklaa 

aa ZachWaJe. 

Obejmowanie postępuje w 
dalszym ciągu według planu i 
i bez zajść. 

Dnia 19 b. m. zajęliśmy Lu-
1 bawę. Nawe Miasto i Kowale

wo. 
Ma terenie ks. Poznańskie

go dotarliśmy po brzegi kanału 
bydgoskie i Noteci, zajmując 
przy tern Ujście. Ma południe 
dosięgliśmy granicy terenu ple
biscytowego na Górnym śląsku. 

V zastępstwie szefa sztaba ar»er. 
Kaliaaki 

W Sejaile. 

WARSZAWA 20-1 (PAT.) 
Na dzisiejszem posiedzeniu 

Sejmu przyjęto w 1 i 3 czyta
niu art. 1 i 2 ustawy o oby
watelstwie Polskiem. ustawę o 
powołaniu pracowników do 
służby wojskowej, ustawę o u-
regulowaniu gospodarki drzew
nej (przyczem zgodzono się na 

' wywóz drzewa zagranicę, w 
celu poprawienia kursu waluty). 
Wreszcie uchwalono znieść de
kret z d. 7 grudnia o urzędzie 
rozdzielczym. 

Następne posiedzenie w 
piątek. 

Wśród obrad nad ustawą o 
obywatelstwie polskiem poseł 
Grinbaum wywołał znowu obu
rzenie. 

Wniósł °n poprawkę, żąda
jącą. aby prawo o obywatel
stwa polskiego posiadał każdy. 
ktoo w d. 1 sierpnia r. 1914 
mieszkał na obszarze Polski. 

Kiedy poseł Głąbiński sprze
ciwił się tej poprawce, poseł 
Grinbaum zawołał: 

, — Po przyjęciu . traktatu 
Wersalskiego to się wam nieuda. 

Poseł Głąbiński zapewniał, 
że ustawa nir jesł skierowana 
przeciw narodowości żydów-
tkjej 

Poseł Grinbaum zawołał: 
— To oerfidja. 
Marszalek przywołał p. Grin-

•auma do porządku. 
Poseł Głąbiński powiedział: 
— Odpowiadać p. Grinbeu-

mowi uznaje za poniżające. 

zebranie organizacyjne tego Oddzia
łu? Wszak na niedoszłym ostatnim 
zebrania postanowiono skorzystać 

-ke świąt Bożego Narodzenia w ce
la wciągnięcia, jaknajwiększej Itezby 
Członków, zebranie zaś miano zwo
łać nie później' niż 10 stycznia 
1920 r. ; 
j Dlaczego achwała ta nie została 
wykonana? 1 

Padwieesorck. 
W niedzielę d. 25 bm. o godz. ś 

pp. Koło polek urządzi w lokala 
Klaba przy al. Warszawskiej nr. 27 
podwieczorek. Program zabawy bar
dzo arozmaicony. 

WARSZAWA, 20-1 (PAT). 
Biuro.prasowe donosił Ma 

zasadzie wykazów statystycz
nych powiat sokolski liczy 
86506 mieszkańców w tej licz
bie 77.605 polaków, 638^ pra
wosławnych i 8356 żydów i 168 
mahometan. ] \ 

Wd Francji. j 
PARYŻ 20-1. (PAT) 

Prezydent Dechanel powie
rzył misję utworzenia ndwego 
gabinetu Millerandowi. 

Lista gabinetu będzie gotowa 
do poniedziałku. 

Nowy gabinet obiera kieru
nek pracy narodowej, wzmoc
nienie finansów i wojskaj. 

Niezadowolenie. 

WILNO, 20-1 ( P W T ) 
Z powodu przymierza, za

wartego pomiędzy Polską a 
Łotwą ustąpił dowódca armji 
Kowieńskiejr 

7 miasta. 
Kaleadarzyk. 

Dziś: Agnieszki. • 
Jatro: Wincentego. 

Wojewoda białostocki. 
Wojewoda białostocki p. Stefan 

Bndzyńskl wczoraj wyjeżdżał samo
chodem do Bielska, zkąd 'powrócił 
wieczorem 

Dzisiaj p. Wojewoda wyjeżdża 
do Warszawy, skąd powróci z» dni 
kilka 1 przystąpi do organizacji 
arzedów wojewódzkich. 

Wraz z p. Wojewodą przybyli: 
naczelnik depertamenta, prezydial
nego. p. J. Kółek, oraz sektfetarz 
osdWsty. p. n . Kozachowski. 

Blara województwa mieścić się 
będą w połaci Branlcklch. , 

Staroatwo p o w i a t o w e . ^ ^ ^ 
Blara starostwa powiatowego w 

claqn tyoodnia przeniesione 'będą! 
z paląca Branlcklch do domanrzfa. 
przy al. Sienkiewicza. 

Zmiana lokala. 
(m) Rlnro nolicii kryminalnej 

beda w tveh dniach przenleslore da 
lokala. zoimoweneoo obecnie rrzez 
widział mHdnnkowy, którv brdzic 
przenleslonv do doma maglstra)la. 

Polaki Czarwony Krzyś. 
(k) W dnin 1 latroo r. b. Pjnlski 

C^erwnny Krrvź zwróci sic do spo
łeczeństwa nn^zeno o poparcie bo
wiem z dniem 1vm roznocznl f się Na gw\»xzkę dla łotnlerzj . 

Spirytaalja. 
(m) Wczoraj przybył do Biołego-

•Stoka wagon wódki monopolowej 
dla tatejszych kapców. 

Fala atrajkowa. 
(m) Robotnicy zakładów meta

lurgicznych strajkują w dalszym 
tiąga. Zażądali oni podwyżki płac o 
t » proc., pracodawcy dają im Jat 
73 proc. 

W poniedziałek zastrąjkowali 
znowu szewcy. Zażądali ónl I M . 
proc. podwyżki. Część majstrów , 
łgod^iła się na podwyżkę. 

Strajk personela w sklepach ma-
ttafaktarnjch zakończony. Pracow
nicy cl otrzymali 73 procent pod
wyżki. r 

Z gminy iydowtkiaj. 
(m) Gmino żydowska otrzymała 

pozwolenie na kapno więbszej ilości 
mąki białej na macę. 

Kradsiel. 
(m) Z fabryki Schmidta przy al 

Fabrycznej nr. 2 w poniedziałek w 
nocy skradziona trzy pady szmat 
wartości 20S0 m. 

Urodziny na ulicy. 
(m) Wczoraj w potadnic na al. 

Lipowej Anao Rybałowsko zachwiar 
ła się I opadła. Ha pół nieprzytomną 
Wsadzono do dorożki, aby ją od
wieźć do doma- Po drodze w dorożce 
przybył nowy . . , pasażer Pani R. 
powiła dziecko. 

Zamach aaaaobdjcfly. 
(m) W jednym z domów przy al. 

Kolejowej asiłowała otrąć się A, S. 
Trucizna była słaba więc S, arato-
wana. Targa się ona na swoje życie 
jaż poraź trzeci. 

Znaleziona zgnba. 
W Redakcji złożono znalezione 

na alicy zapotrzeoowanie drzewa, 
wydane przez poddyrekcję biało
stocką kolei. 

Ofiary-
wielka ktresta ooólno-krajnwa p. n. 
rTvdzleń C^erwoneoo Krzvta". 

PoUkł'* Tow»rzvstoo Czerwpne-
QO Krzv*a rozpoczęło przed rogiem 
swoia d7'ałainosć. niosąc 
rannerrm ' choremu źomlerzowp na 
frontach na*7vch. Rok ten r.a^na-
C7yt <ic sv7vłowa i nornczkowa pra
ca T-»a odvż wśró/1 nlelr7«ceo<i s'e 
oaromn zadań Weż«cvnh. musiało' 
T-wo \o rtie7n»vlt|e ciężkich warun
kach itwarra** i nroan^nwać crtraz 
to nowe instytucie r»nrpe»cy <an|tar-
nei rod flodłem Czerwohepo Krzy
ża. 

Roznor/artreiae bardzo nnrnał-
czortcmi środkami dolfhninn wv-
stkłch tvch prac w tvm krótkim 
cz«sle tylko ze^dzlecznlac pomocy 
AmeryVin^kleno C/erwoneno Kriryźa 
I ofiarności prwrrnn <r»otec7ensti!»a. 

Ohernle. r dniem kaMym niemal 
wyłaniała- M' enr«r to no«»e z'da
nia. któire wobec w»7mao«iaceł *|ę 
wołnv na wschód7lc I w przrruza* 
Jacy »posóh srerracel «lę epIdCTill, 
nabłerala <rc7eriołn'ełsze| doalokoa-
cl I w«ol. 

Podatne wiadomość powyżiuta. 
Jednocześnie rapytnlemy oroanjza-
torów Oddziała Rłatostnrkrgn 
P. C K., kiedy zostanie zwofcne 

Od Urzędników Inspektorata 
Skarbowego rtorek 397 fen. 78. 

Zmarli. 
W Lublinie: Andrzej Czerwiński. 

adw. przys. w 7! r. życin. 
W Lubelskiem: Kazimierz Dąb

rowski »ł. majątka Łabki Stare 
lat 35. 

I htoiidii raji 
Osoba, która przed kilku dniami 

przybyła i Pion ogrodu, opowiada, 
że obecnie płacą tam za fant chleba 
230 rayll. za gęs 1100 rubli, za fant 
mtkl 2400 do 2300 rb..' za fant 
cakru piaska 8U0 rb.. za fant kostki 
1100 rbl. 

Od dłazszego czasa mieszkańcy 
bogatej niegdyś stolicy Rosji, jedzą 
mięso z psów. Ale i funt takiego 
mięsa kosztuje 400 do 300 rbi., rant 
mięsa młotowego dosięga cen wprost 
bajecznych. 

Kiedy niekiedy można kupić ser 
1 Kawtar w kooperatywach komanl-
styeznych. 

7 Chleb kartkowy zawiera w »oWe 
(oo proc. owsa. to proc. żyta. .10 
>fOc. jęczmienia I 10 proc. kory z 
draewa, jodłowego. 
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Ataman Mactuw. 
Jożprzy wjeździe do Hilaj-Pole, 

odzie mieści się kwatera sztabowa 
.barki* rteehy — pisze torfcspon-
dent lwowskiej „Gaz..Por. -* opo
wiadają mi zbiegowie — minto*»4-
nie człowieka przechodzą ciotki. 
Ha stacji kolejowej wiszq na sema
forach obdarte, nagie trupy. He 
dworca krzyki, kłótnie, wystrzały. 
To przynoszący woioosc" i szczęście 
ludowi powstańcy rabajq skład 
wódki, j ; x 

Trzej bandyci, azbrojenu 04 stóp 
aź do ołów, pljq no perony spiry-
tas z żołnierskiej monazki. Po ali-
eocb« i po roieszkonioch prywatnych 
nechnswcy przeprowadzają rewizje 
za... oficerami, a nie znalazłszy ich. 
zabierajo. co wpadnie w rękę. Tak 
cbodza alieomi od drzwi do drzwi, 

'trzymając dotqd zrabowane rzeczo
na "plecach lut pod pacha.. 

Wszystkie sklepy zamknięte. Mie
szkańców na alley nie zobaczysz! 
Bramy zabarykadowane, fllastcczko 
wygląda jak wymarłe, i tylko sami 
„oswobodzicie! c*spacercjQ po ali-
cech, chełpinc się jedrn przed;dro
gim swoją zdobycze. Rano mfesz-
szkancy wyglądają akradkiem z do
mów i ogłądając się z obawą, posz
czą ją się aa wydostanie czcgo$ do 
jedzenia Ak targowica pastę. 

Na fmacha sztaba olbrzyni pla
kat. na którym czerwonemi Herami 
na czaraem tle widnieje napis:» 

.Biedacy: Urządzajcie sami swo
je źyciet" 

Ten afisz wyraża całą politykę, 
cały program .bafke" ttachny., 

Samego ttachny niema w sztabie. 
Tam siedzą i pracają za niego inni. 
On rezydaje w namiocie, rozbitym 
na plaea, skracając sobie czas ba-
telką, sądząc i wydając wyroki.. Ze 
wszech sił naSladaje on Stenkę Ro-
zfna. Obiera się dostatnio ii fanta
stycznie. Jeździ no pysznym Małym 
źrebaka, pokrytym czerwonym cza
prakiem. 

V czasie swojej kerjery tnie} aź 
dziewice źon, przyczem każde wese
lisko jego odbywało się* oryginalnie. 
1 tak: w jednem miasteczka doko
nał obrzęda zaslabin z żydówką, 
objechawszy z nią na bryczcej trzy
krotnie dokoła cerkwi. Następnie 
odwiózł i/j do, swego oamioŁaj i za
żądał, iżby wszyscy bogaci jej współ-
płemiency przychodzili z ar atalaeja-
ml. A oni szli. Przychodzili,* każdy 
zas składał s do 20 tysięcy. Jeżeli 
,bat'ko" był zadowolony, częstował 
kieliszkiem wódki, jeśli zas nie — 
wypędzał wśród złorzeczeń, 

Aachno Jesl maleńkim, żylastym 
człowiekiem o szerokiej tw»rw z 
ostrym wyrazem wązkkh ecza. ro-
wydano, ze był noaczycielem wiej
skim, członkiem partji socjahrewo-
iacyjnej. Tymczasem paprow4c Jest 
on prostym chłopca*. k*fy » r. lpo3 

aezestniczyT w* szafce l.Synaty", co 
rabowała Jekaierynowszc^yzae, co-
stał schwytany i zesłany no , Sybir. 
Z początkiem rewolaeji awolnlooo 
oo, rzekomo, jako więźnia politycz
nego. Powrócił na Ukrainę i zabrał 
się do dawnego rzemiosła. Jest a-
nalfobetą i iylko omie podpbywać 
się, ole to przychodzi ma z wielkim 
trądem. Otrzymawszy podanie; trzy
ma je dlaoo w rękach, o potem 
rzaca no ziemię i koźe rzecz, całą 
.tak, poprasta opowiedzieć* shble. 

llaw sthn. 
Jo* wiadomo wydaaą została 

księga aforyzmów posłów do sej-
ma Z powoda hleawdgi korektora 
opaszczono lam kitka powiedzeń 
wybitnych mężów stawa. Niniejszem 
pospieszamy braki te fizapclnit: 

Nie luipuj kola w worka zwła
szcza za granicą. (Paderewski). 

Górą nastf (VI GraBski). 
Kto pod Paderewski m dołki ko

pie sam w nie wpada.- (Bilrtiski). 
Nie święci garnki lepią, (skal

ski). 
Dziś lak, jatro inaezej. (Witos). 
Nie każdo ryba cachnle odsgło-

wy. (Ks. Okoń). 
(„Praca'). 

}ak uciekną. 
Bawiący u? Wilnie w przejeździe 

do Polski orchiwarjasz polskiego 
konsalota w Kijowie, - p. BO Iow ta-
dzież dowódca pociąga konsalemego 

p. Borowski podają 
wiele szczegółów z ostatni eh prze
żyć w Płaskirowic. Wyjazd konso
lom polskiego z Kijowa, nastąpił w 
dnia 12 gradnia « chwili, gdy 
miasto było jaź oblegane przez nad
ciągające wojska bolszewickie. 
Oprócz kofl&DiMb! piskiego opasali 
Kijów. Komitet'wykonawczy, Polska 
Aisja Czerwonego Krzyża i wiele 
osób prywatnych. Z wielkim trudem 
wśród penającego na dworce kijo
wskim zamęta cwekaaeyjnegs. zdo
byto kilkanaście wagonów i loko
motywę za Cenę łapówki w samie 
22,000 rabli. Ochronę pociągu sta
nowiło 30 skaqtów, zbrojnych w 
karabiny. Podróż trwała przez dwa 
tygodnie, a szlak jej prowadził 
przez Fastów, Biełą-cerkiew. Cwiet-
kowo, Wopniorkę i Źmcrynkę. V o-
bronie lokomotywy mosiano stoczyć 
kilka walk, nie obeszło *ię bez nich 
i przy zdobywanly drzewo V po
bliża Wopniarki stoczono kilka zwy-
ciąskich walk z bandarai, rabającc-
ml w tych stronach. V wałkach 
tych szczególnie odznaczyli się nasi 
skaad, chłopcy 13—16. letni, Którzy 
daJuazYwali wprost cadów waleczno-
śerpon d*wódzl«em p. Borowskie-
<io 1 wykazali wiele spryta i pomy
słowości. Dw!e osoby zmarły w dro
dze i pochowane zostały w lesie 
pt-tydroźtryni. 

Inna partjo achodżcow a chodziła 
z. Białocerkwi. wozami i pieszo. 
Skłodała się z około 100 osób, 
przeważnie inteligencji i młodzieży. 
Po drodze koło Żmerynki napadł na 
tych achodżcow .pełnomocnik ata-
mena Petłory" (tyto l a rzędowy!) o* 
sławiony bandyta Szepel, który o-

śs*» 

- ' - • • - . - - — - 1 
bccak rafcajc pod hasłem „kt 
ber żydów", Wedłog ostatnie 
domołd Szepcl zajął Whw)Tc<j 
ją grabi, iż niebawem powstoi 
około prowdztwe .dzikie pola' 

Wędrówko Polotów ż Uł 
przybiera z dniem każidym 
większe rozmiary. Ladzie fn 
barbarzyństwo ociekają îr&zc 
zami i koleją. V ostatnich < 
doszła • do Ptosklrowa władc 
że władze bolszewickie w Ki 
wyjęły Polaków z pod prawo. 

'.4 

D-rfcilBRtf&llIlSKi 
-.*. I- Q D l i • 

Choroby *k*taMr, wta*j*w\ 
wew«tyc»«e l mwwpfalorwe 

od a-̂ 8 (od *-^dia psi) .' 
trf SMMV« JS I (tenltl Camtirt. ? 

r«g Up*v«!) MtrfiMwk* S*Mtó ^ 

GABIHET DENTYSTYCZtFT 

Ś, .UŻAŃSKIEGol 
S a d c ł o r a ż n i r . |««»ki«wicx«(w«sHk,w.k.>s 
W Opola w Labelskiem sąd do-

ś m i e t t f l s s f f o V t M a l i y dwóch 
zas ich towarzyszów no dożywotnie 
\rięzienie. i 

Wyrok wykonano. 

ZHiwa iHiid. 
W sobotę do wozó* Jadących z 

Warszawy do Wowra podeszło dwóch 
żołnierzy z karabinami F trzeci cy-«ny. Wszyscy wsiedli na wozy. W 
. ic kazoil woźnicom wysiąść ii ro

zebrać się, poezem dwóch zestrze
lili, trzeciegp zaś tylko ciężko rani
li. Żołnierze poszli do Wowra. Wo
źnica raniony po kilka minotoch 
wstał i zaalarmował stacje. Vawer. 
V POflort za J&oodytarai łjy^łon^ho-
walcrzystów, Jktorzi ^ djęlr. • 

W podobny sposób w okolicach 
Warszawy popetnbno .szereg rdban-
ków — dotychczas bezkarnie. 

Ujęcie bandytów. 
W po w- garwolinskkm ajęto oś-

mia bandytów, którzy 4°Pa icUl s ^ 
szerega zbrodni, 1 byli oddowao po-
szaklwoni. 
- Policja w Zgierza pod Łodzią 

ojęłe • traravaja trzech gfożnych 
bandytów. Znaleziono przy nieb re
wolwery, mosjki (!) i czapki zapa
sowe. , 

miii. 
WARSZAWA 20—I (TeP. własny). 
Ho giełdzie płacono dzisiaj fea 

rabie carskj^ (100) i7o— i76,$o, 
(300) 170\23—180,30-179. 

Za damskie (1000) 31—32.73. , 
(S30) 43.30. «650\ * 

FronkHii»—12 
Fonty SOSi—49S. 
Dolary 128—126. 

P0L5KA 

W\KK 

,SmlL laWidul 

UDZIAŁOWA 
jBlałystok, Warszawska 61 

TBLBFON H19*. | 

PRZYJMUJE 
umówienia na roboty wchodzące w zakres 

sztuki drukarskiej. 

dawanie s*b«v Mi toła 
Nowoczesne tsałudk^ 

D - r I N E U M A R K 
• Pt»tr>fr»*» 

b. ordynator Piotrogrodskiege Rtafu-
zfcWsklego szpitala weneryczna*. 

Choroby: weneryczne, skórne 
1 moczspłdowe. (606— <̂4f). 

•d 3—8 p.p. . 

l-r IH Stefan Jerm ało wtet 
Ż WARSZAWY 

b. asysiesłkłlnlU Biiłwers. profesora 
MeUacra we Wrocławia. 

ClisrohT weneryessis, pieis we 
skóryt wfos^w-

•L8łrakiewlcsa 5 (dawn. Wasfiko* jkł) v-

D-r H. BRODZIŃSKI 
x WARSZAWY 

Ckereby akóme, wsatfyctue 
i moczoplclowe. 

Przyjmuje od 4 do I. 
Rynek* Koachmkł U. l

a 

D-r A. H1G1ER1 
a WAR8J5AWY. 

8horoby. skón\ę, wtitc- :, 
ryacn* i moutopłcewc 

od 1—3 i 5—8. 
Ul. SlenRłeailaa (WMłOtMrska) 2S-*. y 

0-r M. AliTPBLD 
s WARSZAWY 

Ordynartóf Sz^Hws W#fWfycniê #. 
Cnoroby skóry, weneryesne 

i mocsoptdowe 
prryjrłiuje w geb. D-r« KrywsklOf* 
od 4-7. Up^n. 33. * 

Qnr7ilj|ftii meb,c- g*rnitot 
0 | I U D U f l | n czarny, łóżko itd. 

broiH myśliwską. 
Kadr* 4-go p. ułanów. 

Por. Chrzanowski . 

7<MlbtanO leflttymacłe wydana prta* 
Z.gWVTVnU „^1* PoUkla Manła Zakkr 
ul. Wattynklątka >4 i. » WS 

Skradziono: -Ęjc,«- :#***"• ' 
wlkeWntojlgjoląjajwjMajg^ 

IMnyma«lą wydaną , 
prsai Zartąd Budów. Wojifc. na lrn)« urtąrf- ' 
alba • - • —' T a U m k l a t a . "' ' j g ł ' 

^-*» 

OdaStkOaT 

yaałnart. wydany prioa władu 
okupecyjna. "loir (gnateakb oj. 

• • M i 

L i * _ ;, / •; j "* 
Cjir*ju4aJ* *l« domowiteo. Oowla-
OpriCOCIC ^ ^ Blą 9 r Mkhala. ul. 
ModSnafce H 2 aa Bot f łh . 211 

Poirztbm ' j ^ , c c ; #®. 
Adraa • adwMatrwcit .Daleanłfcar dla 
y . ua 

V y d a w c a: Polskie T-wo Pwfkran*a prasy 
w Rtslrmsi l czytelsaetws, w Riairmstess. rolsks Drokamla ^Mzlaiowa w Blarytastoka. K e d a M o r Benedykt mil»sw?»f 


